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Nr. 1. Jarosław, sobota 10 listopada 1928. Rok I. 
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~ 
w ł e I ki w y bór czysto lnianych , Rok ułolenla 1909. Znana ze swej solidności Rok załoienia 1909. Q Wszelkie SUKNA, PODSZEWKI oraz 
płucien, webów, szyrtlingów, dre- 111 /nne w ffn zakres wchodzące artykuły. 

licho,:,: bielizny st%wej. kapy I F I K M A I Z Y D O R A R M H A U S I GlOWNY SKLAD OWCZEJ WEŁNY 
na łozka i stoły, kocyki, kołdry I Puyjmuje wuelkie zamówienia II!! własnego wyrobu JAROSŁAW, ul. Grodzka 11. w swój ukres wchod:qce. 

~ OBICIA NA MEBLE Pole(a sw6j doborowo Ilopalrz8ny SKŁAD TOWARÓW BŁAWATNYCH, Rzetelna L1słula. I7Q najlalisIt etny. 
IQ DYWANY, tHODNIKI, FI~ANKI, PO~TJE~Y . JEDWABNYCH, WEŁNIANYCH KOLOROWYCH i CZARNYCH. Do~odn e "",""ki ~ 
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D C t l Oko' , sekwentny, silny, - Rząd świadom swego I ° t d d kt O zy Le Ol W. celu, Rząd prowad,ący stałą, mądrą, zdro- ~ I S O re a. O ra. 
Rozpoczynając wydawnictwo nowe

go czasopis.ma tygodniowego, wi~c po 
zwyczaju jesteśmy obowiązani zapodać 

program, ale i zamierzenia swoje. 
L>ś\viadczamy, że: 

nie idziemy z nikim i przeciw nikomu, że: 
idziemy z wszystkimi i przeciw wszystkim. 

Oświadczenia nasze, może sit! wy
dać na pierwszy rzut oka zagadkoweOl , 
niejasnem, niezrOlumiałem. 

Tak jednak nie jest 
W zdaniach obydw6ch powyższych, 

nie bt:dących z sobą \V żadnej sprzecz
ności, mieści sit:: zupełnie jasny, IIkzem 
nie zamglony obraz naszego programu, ni1-
szego celu, naszych poczynań i zamierzan. 

Nie idziemy z nikim, - tak jest, - nie 
jesteśmy bowiem związani z żadnem stron
nictwem politycznem, z żadf1em odłamem 
społecznym, z żadną jednostką, ani z żad
nem ugrupowaniem. Zachować chcemy 
zupełną niezawisłość i niezależność, chce
my mieć zupełnie swobodną wolt! i nie
podległą myśl. 

Nie idziemy przeciw nikomu, - ta k 
jest, - nie mamy bowiem wytkni~ tego Z3-

·miaru ' prowadzenia walki przeciw żadn ej 

jednostce, czy to politycznej, czy też spo
łecznej, nie chcemy prowokować bojów 
przeciw nikomu. 

Idziemy z wszystkimi, - tak jest, chce
my bowiem współdziałać z wszystkimi 
ludźmi, z wszystkimi czynnikami, kt6rzy 
pragną szczerze i prawdziwie, aby Pań

.stwo i s tn iało, k rzepiło sit! w siły, wzmac
niało i rozrastało. Chcemy współdziałać 
z wszystkimi, kt6 rzy pragną i dążą do 
tego, abyśmy mieli Rząd energiczny, kon-

wą, przewidującą polityką, tak wewnątrz 
Państwa, jak na jego zewnątrz. 

Chcemy Rządu niezależnego od stron
nictw i wszelakiego partyjnictwa, Rządu 

w ca1~em lego siowa zrlVt~eniu świado
mego swe~o posłannictwa, swoich zadań 
i co najważniejsze - umiejącego mądrze 

te zadania rozwiązac. 

Idziemy przeciw wszystkim, - tak jest, 
chcemy działać bezwzgl~dnie i bez żad
nych zastrzeżeń przeciw tym wszystkim, 
którzy działają w Państwie destrukcyjnie, 
rozkładowo, kl6rzy podkopują rozmyśl 

nie i tendencyjnie au torytet Państwa, po
wag~ Władz, którzy nie chcą uszanować 
i uznać ludzi na najwyżsżych stanowi
skach hiearchji Rzeczypospolitej, co dali 
dowody życiem swem i czynami, że 

zawsze mieli na myśli tylko dobro kraju, 
a nie swe własne cele. 

Streściwszy nasz program prlyst~pu

jemy do pracy Prosimy o przychylną jej 
ocene i życzliwe przyjecie naszego czaso
pisma. REDAKCJA. 

• • 
° Od Czcigodnego Pana Prezesa Towarzystwa dzien-

nikarlY pOlskich we Lwowie i n3C7.elut:go gedaktora 
.Wieku Nowego~ Bronisława Laskownickiego z okazji 
załoitllia lIaszego czasopisma, otrzymujemy nastt:pują,ce ' 
pismo (Red). 

"Dobrze i uczciwie prowadzona prasa 
prowincjonalna może oddaĆ zarówno Pań· 
stwu, jak i społeczeństwu poważne usługi, 

pod warunkiem służenia zawsze tylko dob
ru powszechnemu, a nigdy prywacie. W na
dzieji, że to hasło będzie przeWOdziło no: 
wemu tej prasy przestawicielowi "Expres
lowi Jarosławskiemu" życzę mu szczerze 
powod.enia i pomyślnego rozwoju. 

BronilialI LIskolInlekI. 

"Expressu Jarosławskiego" 
Prosisz ię w liście, Panie Redaktorze, 
Abym napisał ci cQś dla Expressa. 
Zgoda! bo bardzo chuda moja kiesa 
J człek się musi odkuwać jak może , 

A że Jarosław od lat bardzo lubię, 

Więc swoje rymy do spraw waszych wściubię· 

Dobrze się siało, że wydajesz dziennik 
I chce9z wywołać w mieście trochę ruchu. 
Prasa lo siła - wzmacnia nas na duchu, 
Pobudza umysł, z rąk wytrąca sennik, 
Świeże powietrze wprowadza w slęchliznę, 
Uczy szanować i kochać ojczyznę· 

A więc ci życzę w tej pamiętnej chwili 
Abyś miał oczy i uszy otwarte, 
Abyś pięlnował to, co mało warte 
I co z bez9iłv ku ziemi się chyli 
A zawsze swojej użyczał pomocy 
Idei zdrowia, porządku i mocy. 

A choćby nawet przyjęto cię krzykiem, 
Wal śmiało prawdę i nieżałuj siarki. 
I rodzinnego miasta gospodarki 
Bądź sprawiedliwym, rzeczowym krytykiem 
A Iw6j tygodnik wszystkich śpiących zbudzi 
I zyska wiąrę jarosławskich ludzi. 

Hlnryk ZblBrZchoUllkl. 

Zarząd Dóbr JankOWie! 
ma na sprzedaż 2.000 q kartofli 
białych, jadalnych, sortowanych . 
Zgtomnia Zarząd Dóbr Jankowl!:B 

p. Jarosław. 
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Z mgławic ku świaUu. 
Wypadki majowe w Polsce osiągllE:ły prze

dewszyslkiem jedną konsekwencję: ~ ł ę b o k i 
wstrząs w tych wszyStkich stronnictwach, które 
za pośrednictwem sejmu wykonywały poprzednio 
nieogralliczoną władzę i wywierały również nie
ograniczony, a często ujemy wpływ 113 cale ży

cie panstwowe. \V świetle wypadków majowych 
bowiem okazało się, że dysponując pt!wną silą 

i bodaj osobistym aUlOrytelem. m o Ż 11 a 
w s z e t: h w ł a d z ę S I r O /I II i c I w s k r II s z y Ć. 

można przejść nad niemi do porządku j bez 
doraźnych następstw zbagatelizować ich apele 
.do narodu". Oczywiście fakt ten daje dużo 

do myślenia . Wskazuje on na to, że stronnictwa, 
aby odzyskać pierwsze skrzypce i nawrócić Pan
stwo do czystych rządów parlameularnych, mu
szą usunąć swe braki, muszą dostoso
wać s i ę d O n o w y c h r a m. stworzonych 
przez zmianę SlOsunków wewnętrznych. I(ażdy 

bowiem lojalnie przyzna, że }!dyby nag!\! dzisiej
sze pod"tawy Rządu zoslały zllis7.czone - co 
niewątpliwie jesl już obecnie utOpią - powstałaby 

próżnia i katastrofalny chaos. Po władzę wy
ciągnęłoby się tysiąc rąl{, lecz żadne nie zdołałyby 
jej utrzymać, 

Jest aksjomatem, że miarę kultury politycz
nej narodu, tworzy ilość stro nnict\\·, Jak słusz
nie zauwatył ktoś w polit}'ce jest jak w handlu: 
im niższa kulturil i orx:anizacja lego handlu, lem 
większe rozproszkowanie, t~m wi~cej grajzlerni, 
sklepików i kramów. \V Polsce jest około 60 
stronJ1ictw i (zdaje się) 20 klubów s.<1mowycll. 
Gdyby wypadki majowe miały nasze życie poli
tyczne choć O slopień wyżej podnieść, wynikiem 
takiego stanowiska musiałahy być tendencja do 
łączenia i fuzjonowania frakcji i stronnictw, jak 
kolwiek tego rodzaju tendencjo!, - co z całą lo
jalnością godzi się podnieść pochodzą z najbardziej 
autorytatywnej strony. 

Tymczasem widlimy objaw wręcz przeciw-

Benis. 

fEILETON. 

Pogadanki pl'lyrodnlcZB. 
Nie jednemu zdawał się może, że człowiek 

opanował już całą przyrodę, że nie istnieje już 

nic na k uł i ziemskiej, czegoby umysł ludzki nie 
odkrył i nie zbadał. 

Tak jednak w rzeczywistości nie jest. Co 
chwila dowiadujemy się o odkryciu nowych 
jestestw, ay to na powierzchni ziemi, czy w 
ełęblach morskich, czy w świecie zwierzęcym, 

exy roślinnym. 

Podczas wojny światowej, w czasie której 
olbrzymie przestrzenie ziemi zmierzyła stopa 
ludzka, odkryto całe gromady nowych roślin, 
odkryto je w kilku okolicach, gdzie nie wiedzia
no przedtem o ich istnieniu . Dopiero z pow
staniem z oparów wojennych ziemi szczególnie 
urodzajnej tak zwanej h u m u s I e g u n a, roś

lina ta okaula sie n. powierzchni, rozwija się 

i niekiedy wybuja, 

.e le le ..---,r te- --,c 
---" 

ny. Na cmentarzysku part)'jnem powstają nowe 
grupy, zaś stare nie rezy~nując wcale ze swej 
odrębności "odrad zają się-. Na horyzoncie poli
tycznym panuje nadal mglawica, jakkolwiek czę
ściowo zosta ła wyjaśnion ą. Dopiero obecnie 

przy reformię konstytucji, która stanowić bedzi.! 
~clou" działalnoŚci obecnego sejmu, będziemy 
świadkami, czy owa mgławica będzie nadal pa
tronowala, lub co jest prawdobodobniejsze, zu
pełnie ustąpi światłu. (es). 

Święto lO-lecia Niepodległości Polski. 
We wszystkich zakątkach Rzeczy

pospolitej dzień I I listopada, obchodzo
nym będzie z niezwykłą uroczystością, 

tern radośniejszą i pOlężniejszą, że w dniu 
tym przypada lO-lecie od budowy Pańsl

wa Polskiego. Po póltora wiekowej bo
wiem ma rtyrologji zaświtała jutrznia Zba
wienia i Wolności . Spełniły się marzenia 
naszych mocarzy Słowa. Nim się zrodził 

wiekopomny dzień 6 sierpnia, panowała 

długa noc n.rodowa od 63 roku. Od upad
ku styczniowego do czynu sierpniowego 
czuwali Ilad narodem ci, którzy "w dłu

gie noce l1arodowe~ jak m6wi Wvspiati
skie, królowali nam swoim Duchem, 
uzbrojonym w pot<:żne Słowo. Owe po
tężne Słowo wcielił \V czyn J Ó z e f P i ł
s u d !'i k i, b ~ d ą c y e m a n a c j ą i d e i 
n i e p o d I e g łoś c i o w e j i u o s o b ie

niem mocy tworczej w dzie

j a c h P o I s k i, s t a n o w i ą c y i e i 
f u n d a m e n t i t a r c z ę. W dniu świę
ta, jedno hasło, w myśl smutnego do

swiadczenia, nabranego z przeszłości -
powinno przyświecać wszys!kim ,.5 a I u s 

rei p ublicae suprema lex esto" 
(Dobro ojczyzny jest najwyższe m prawem) 

Niechaj zaginą waśnie par tyjne, a 

zapanuje harmonja wsp6łpracy wszyst-

Chcę dał opis kilku grup takich roślin, 

zaczynam od tej jaką zaliczyli botanicy do gro
mady c z u I k ó w, zwanych w nauce Mimo"e. 

J tak na pie'rwszem miejsce wysuwa się 
Clulek wielkościowy 
(Mimosa vesperina) 

Jak już powiedt.iałcm jest to roślina wojen
no-powojenna, o lodydze dosięgającej 180 cnI. 
wysokości, nad którą wyrasta kwiat glowowy. 

W P!zeciwieństwie do Napoleonów, którzy 
mieli łodygę małą, a kwiat głowowy duty, o 
bystrych włóknach, Czulek wielkościowy ma lo
dygę długą, kwiat głowowy pusty, nie owocny. 
C z u I e k ma tę wlaściwosł, że po kilkakroć 
dzfennie zmienia swój zewnelruy wygląd, j ludzi 
ludzi. 

Korzeń ma C z u ł e k ukończony tak zwa
ną czapeak,. Korzd wciska w ziemię swym 
końcem, jakby klinem przeto łatwiej w ziemie 
wchodzi. Czułek przestrzega życia samotnego, 
ayli celibatowego, chociaż nie braknie usiłowań, 
aby go z inn. rośliną tej samej gromady, lub 
innej, krajowej lub zagranicznej, skojarzył, czy-

kich na całym froncie. Niechaj wr6c4 

naj piękniejsze nasze karty ze złotego wie

ku! Tylko bowiem przy wspólnej skoor
dynowanej wsp6łpracy na polu e kono

micznem, gospodarczem, oświalOwem, u

zyskamy należne nam stanowisko mo
carstwowe. 

Pomnijmy O naszej 
maksymie .Zgoda buduje, 
Buje" I 

staropolskiej 
niezgoda ru j

(es.) 

KRONIKA. 
Od RedakcjI. Ju ż l1a wstępie wyłuszczy

liśmy główne wytyczne naszego programu. 
\V myśl za:;ady, te prasa jest sprawdzianem 
zainteresowania publicznego, oświadczamy, że 

czasopismo nasze na łamach swych szpa lt oma
wiać będzie sprawy polityczne, spo łeczne, eko
nomiczne i finansowe miasta i powiatu jarosław
skiego, tudzież te sa me sprawy dotyczące cało
kształtu I)ańs(wa. 

Pismo nasze jako niezależne i bezpa rtyjne, 
będzie wierne m odzwiercied leniem naszych sto
sunków. Będziemy iSlotnymi orędownikami spraw 
słusznych i opiekunami pokrzywdzonych. Wszyst
kie warstwy społeczenstwa, czy tO robomik, czy 
rękodzielnik, inteligent, lub kupiec i przemysło

wiec w sprawach zasadniczych, słusznych znajdą 
u nas zawsze poparcie. Będziemy nie osoby, 
lecz nłeprawidłowy system, w imi~ uczciwie poję
tego obowiązku dziennikarskiego, z calą świa-

to przez zapylenie kwiatowe, czy przez kiełko

wanie korzonka. 

Czulek jest rośliną trwalą, jak długo świe
cą odpowiedne promienie s łoneczne i jak długo 
ma oparcie o te promienie. 

Czulek szuka dużO wody, byle jakiej, i zbie
ra ją, łapczywie i potem si lnie paruje w różne 

strony, s tara się wyparowywaniem zbliżyć do 
siebie inne rośliny, albo je usunąć. 

Wydziela także ze siebie moc pyłku , który 
unosi się w powietrzu i dolatuje, aż do miasta, 
gdzie opadając bywa zbierany i używany do napraw 
róinych, gdy t jest obfity i silnie sie przylepia . 

CzułeJ< ma tę szaególnil właściwość, że 

lubi wSlędzie wyrosnąć, gdzie go nie posieją . 

Jest czułym stąd jea:o nazwa, na wszelkie 
gładzenia i delikatne z nim obchodzenia się, na
tomiast burzy się i owłasla kolcami przy na j
drobniejszem zadraJniec;lu. 

Pomimo, te to roślina nowa i osobliwa, 
Slczdliwe ~ te okolice, które tej rołliny nie 
_~ ~~.J 
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dom ością służenia dobrej sprawie jak najoslrzej 
zwalczali. Wszelkie niewłaściwości z czyjejkolwiek 
pochodzące strony, ulegną bezwględnej lecz 
rzeczowej krytyce. Niezawodnie całe społeczeń· 

stwo, w zrozumieniu tak nieodzownie potrze~ 

bnego czasopis ma, użyczy nam ochotnie swego 
poparcia przez czytanie i rozpowszechnianie 
"Expressu jarosławskiego". 

Z okazji ukazania sit naazege czasopisma, 
otrzymaliśmy o bok cała!.!o szeregu gratulacji, 
życzenia pomyśl nego rozwoju i powodzenia od 
Przezacnego Prezesa Towarzystwa dziennikarzy 
polskich we Lwowie. redaktora Bronisława Las~ 
kownickiego i zaszczytnie znanego poety i pu
blicysty, la ue rata nagrody literackiej miasta Lwowa 
p. Henryka Zbie rzchowskiego, którym na tern 
miejscu najserdeczniej dziękujemy i zapewniamy, 
że zawsze w żmudnej i odpowiedzialnej pracy 
dziennikarskiej, będzie nam przyświecało hasło 

wskazówki pr7.ez Nich nakreślone. 
REDAKCJA. 

OsobIste. W stan spoczynku przeszli ks. 
Walenty L i I w i n, profesor religji w Szkole re~ 

realnej, pierwszy kalecłleta tego Zakładu nauko~ 
wegn od czasu zaistnienia w r. 1898. Bolesław 

Wodziński, rachmistrl I<asy miejskiej. 

Eefania z Freudenheimów drowa Haendlo~ 
Hen zdala z za oceanu, dotarła do naszego 

grodu 4 bm. źałobna wieść. że w stolicy Uru~ 
.gwaju w Monte·Video zmarła 28 z. m. bl. p. 
Stefania Haendlowa, córka wdowy, zacnej pani 
Anny Freudenheimowej, a synowa znanego le· 
karza Dra A. Hacndla . Śmierć była wynikiem 
nieszczęśliwego wypadku automobilowego, wy· 

.darzonego przed kilku jeszcze miesiącami. 
Nieszczęsna ofiara tragicznego wypadku, 

wskutek eksplozji doznała poparzenia najwyż~ 
szego stopnia i po kilkumiesięcznem pasowaniu 
się z życiem uległa 28 z. m. molochowi śmierci. 
Zmarła była wychowanicą tuf. gimnazjum żell~ 

ski ego i znaną hyła ze swej urody i szlachetno~ 
ści serca i umysłu. 

Przed 3 luty poślubila lekarza Dra Marce
lego Haend la. który wyjechał i osiedlił się 

w MonteNideo. - Zacna i szlachetna matka 
ofiary t r a g i c z n e g o wypadku na wlesc 
o groźnym sIanie swej. córki, nie bacząc na 
trudności, a nawet niebezpieczeństwo podróźy, 

u dała się natychmiast w podróż. 
Nie danem Jej bylo atoli dotrzeć do miej~ 

sca f -jak nas informują- została telegraficznie 
z okręlU wezwaną do powrOtu i przebywa obec~ 
nie w Wiedniu. - Wiesć o śmierci błp. Orowej 
Stefanji Haelidlowej, wS ród splotu lak tragicznego 
wypadku, wywołała wśród tutejsze.l!O społeczeń~ 

stwa bez rótnicy wyzn<lnia i narodowości naj· 
wyższe poruszenie. tern bardziej, że ojciec Zmar· 
łej błp. Jakób Freudenheim, były pro pinator 
j przemysłowiec, cieszący się rzetelnym szacun· 
kiem , człowiek o gołębim serc u i an ielskiej do~ 
bro ci, jak również wdowa p. Anna Freudl!nhei~ 

mowa, w odróżnieniu od dzisiejszych .świeczni~ 

ków· znani byli i jest n ią po dziś dzień pani 
.Freudenheimowa, ze swych szlachetnych uczyn· 
ków na na polu filalllropijnem. 

Totet powszechny żal towarzyszy Malce 
i Rodzinie. 

Przyłączając się do powszechnego żalu, 
przesyłamy na tej drodze głęboko dotkniętej 

Czcigodnej Matce i całej Rodzinie wyrazy naj· 
szczerszego i najserdeczniejszego współczucia! 

PocleazlJIICY obJlw 1 .Armja jest częścią 
narodu , naród co robi dla armji, robi dla siebie," 
powyższe słowa wypowiedział wybitny, wyższy 
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oficer, przy pośw ięceniu kamienia węgielnego 

pod budowę Domu ·Żołnierta polskiego w Jaro· 
sławiu. 

Co do nas to dla armji, a w szczególności 
dla korpusu o ficerskiego żywimy prawdziwy sza· 
cunek i szczerą sympatję, czemu niejed nokrotnie 
dal wyraz reda ktor naszego pisma, w sprawoz~ 
daniach do polskiej prasy krajowej i stołecznej. 

To też z prawdziwem zadowoleniem przyjęliśmy 
do wiadomości - krążące pogłoski, O zniesie· 
niu zakazu, zabraniającego p. p. oficerom bra~ 

nia czynnego udz iału w dancingach, u rządzanych 
w lokalac h publicznych. Uważamy lo za objaw 
pocieszający i widocznie zakaz obowiązuj,cy 

zostal cofnięty , skoro jak zdołałiśmy 'stwierdzić, 
p. p. oficerowie w jednym z nowo otwartych 
loka li publicznych, czas faktycznie mile spędzają 
przy koncertach -oddając się pląsom tanecznym, 
co też z obowiązku dziennikarskiego podnosimy. 

Pożegnanie zasłużonego stdziego obywatela. 
Z okazji przeniesienia sędziego p. Romana 
Langnera na stanowisko naczelnika sądu w Roż~ 
niatowie, odbyło się onegdaj w restauracji i ka· 
wiarni .Grand" S. Ałtschulera pożegnanie. Na 
bankiet przybył cały korpus sędziowsh.i z zacnym 
nadradcą p. Galikiem na czele, oraz palestra. 
Podczas kolacji pierwsz)' toast wygłosił senior 
palestry, mecenas Dr. Segal, podnosząc zalety 
sędziego Langnera, który zawsze potrafił zasto~ 

sować się do wysokiego dostojeństwa swego 
stanu. Następny toast wygłośił nadradca p. 
Galik, podnosząc jako bezpośredni przełożony 
szlachetne walory sędziego Langnera. Przema~ 
wiał ponadto mecenas Dr. Stanecki i wielu 
innych. W serdecznych sło wach odpowiedział 

sędzia p. Langner dziękując za okazaną życzliwość. 

ZebranIe protestacyjne. Staraniem organiza· 
cji HMizrachi" odbyło się w niedzielę, .t b. m. 
w głównej synagodze, wielkie zebranie prole· 
stacyjne-wobec znanych wypadków, zaszłych 
w Sądnym Dniu przy Murze Płaczu (Kotel Maa~ 
rawi ~ w Jerozolimie. W szczelnie wypełnionej 

słuchaczami świątyni bez względu na wyznanie 
partyjne, obecna była in corpore cała Rada wyz
naniowa z prezydjum na czele. W podniosłych 
słowach przemówili: rabin tul. p. Steinberg i M. 
Hager, rabin z Nowego Miasta. przedslawiając 

genezę wYPOl.dku przy Murze Płaczu _. tej jedy~ 
nej świętej relikwji każdego Żyda , pozostałej 
z minionej świętności. Poczem odczy tano odpo~ 
wiedn ie . rezolucje protestujące. 
[F"'-------;>~' ~= -9 

BENNO GEIGER 
długoletni kocesjonowany 

KAPELMISTRZ 
poleca się ze swą z n a n ą orkiestrą ~ 
na BALE, ZABAWY i WIECZORKI 

Q.====~=>"=c<=~e~n=~~p~rzc,y~~~tę~p~n=e=~,,c=~====~ 
Za lekcewaienle p ubliczności uważać należy, 

że żad ne przedstawienie, czy tea :ralne, czy kinowe, 
nigdy nie rozpocznie się O godzinie zapowiedzianej 
na afiszach, lecz opóźnieniem co najmniej jed· 
nogodzinnem. W niedzielę wyświetlenie filmu 
.H u r a g a n-, zapowiedziane na godzint: 4-tą 

rozpoczęło się dopiero o godzinie S·tej. Publicz· 
ność przeszło całą godzinę cze kała w nieoświel· 
lonej sali. Czy ins/alacje elektryczne należycie 

Str. 3. 

fukcjonują, można się przekonać wcześnie , a :lie 
dopiero w chwili, gdy ma nastąpić przedstawienie. 

j eteli pzzedsiębiorstwo jeden raz i dru~i 
rozpocznie punktualnie przedstawienia, Publicz~ 
ność niezawodnie będzie pun ktualnie przybywa· 
la, tak jak do pociągów kolejowych. 

S z c z ę Ś c i e zawitało do p. Stanisława Te· 
leśnickiego, na którego d o 1 a rów k ę, przy o~ 
statniem ciągnien iu padła wygrana tysiąc dolarów. 

Miał i nie miał powodzenia pewien tutejszy 
mieszkaniec, w pewnem tutejszem Stowarzysze· 
niu przy grze W karty, jakie z zamiłowaniem u ~ 
prawia. Miał powodzenie, gdyż w krótkich mi~ 
n4tach wygrał poważną kwotę od pewnego do~ 
robkiewicza wojennego z stopniem akademickim. 
Nic miał powodzenia. gdyż następnie przy grze 
z pewną inną osobą, wyłapano go, że posiadał 
w z a p a s i e potrzebne mu karty. Z tej afery 
nie zrobiono rozgłosu, a ni nie wyciągnieto źad· 
nych konsekwencji. 

PowIał strach na służbę miejską wskutek 
niespodziewanego oddalenia dwóch, a to Super~ 
zona pomocnika ogrodnika i Mazura strażaka 
pożarnego. Gdyby oddalenie przez p. Burmistrza 
nastąpHo wskutek uchybień służbowych, niktby 
nie miał tego za złe, gdy jednak oddalenie na~ 
stąpiło wskutek ich niesnasek rodzinnych i za 
wpływem osobistości, która powinna godzić, 

jednać, pomagać, a nie judzić i pozbawiać ludzi 
chleba, musimy postępowanie uległe p. Burmi· 
strza, nazwać co najmniej wielce opacznem. 
Czy wracają czasy średniowiecznej inkwizycji?! 

Kiosk z czasopismami p. SoszY'lskiej, ulega 
zupełnej przebudowie, przez jego rozszerzenie. 
Zaistnienie odpowiedniego kiosku powitać na· 
leży z zadowoleniem, gdyż istni ejąca klatka, 
była m~czarnią dla sprzedającej i dla publicznosd. 

CzytajCie i rozpowszechniajcie 

"Express Jarosławski" 

w każdej ilości 

IGNACY POTASCHER 
JAROSŁAW, ul. Kraszewskiego 101 

TELEFON Nr. 122. 

SKŁADY I waga pomostowa 

ul. S 111ftIII 51. (111k 1I,ltlll PlllllluIO 

" 

OIiIlOSZB"IB LICYTRCJI 
ZRKłlRD ZASTRI/RIGIY 

BUIiB"JUSZR BUJRRSKIBIiO 
W JAROSŁAWIU, Orod,k. 9. 

,od.Je do pubIInnej wl.domojcl, te w&'l&tkle 
.ult.wy a.pd .. ,. ptayJ,te w cu&l. o dni. 
1 kwietnia 1921 t. do j(ji k.wldnl. 1928 t. od 
Nr. OZ 40 Nt. lSJ6 zo&t.n, 

dni. 5. ,rud_ł. 1.28 r. 
od loda. 9 l w południe przez pubUcan, II· 
'lucj, (w myjl p.t. za tellllamlnu z.) DaJwl,. 
ceJ d.j,c:emll aa f;otchrk, .prwane. 
UWAOA. W dniu lic::ytlcji wyku.pna .ni prolonlal 

nie pn:yjmuje się. 

" 

MAURYCY SPRINOER. 
Hurtownia ł pojedyncu sprzed&! I wy,otycul.ia 

WSmUEit f\.88ZAJU TOW ~W SKU\lWYGłI, PGII(ELAlOWlCl t MAJOI.IIJ 
urZ4dzlń kuchennYCh. nlkrycłl stołowego, lunp, lltarń 1 nICZym. ,,"aljow. 

wyroby kraiowe i zaaranłcz~e, JAROSŁA W, (jruDwaldzka 4. 
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ROK ZAŁOŻENIA 188Z. ROK ZAŁOŻENIA I 88Z. 

TOW ARZYSTWO UBEZPIECZEŃ NA ŻYCIE 

~~F E N I K S" 
JENER. REPRESENT. L W O W, KOŚCIUSZKI 8. 

TOWARFSTWO PRACUJE W MAŁOPOLSCE, NA ŚLĄSKU 
CIESZYNSKIM, WE FRANCJI, BELGjl , HOLANDjl , WŁOSZECH 
HISZPANjl, NIEMCZECH, CZECHOSŁOWACJI , JUGOSŁAWI, 
NA WĘGRZECH, W AUSTRjl, BUŁGARjl, GRECJI, TURCJI, 
R U M U N j I, S Y R j I, P A L E S T Y N I E i E G I P C I E. 

Rozwój Towarzystwa w cyfrach 
licząc na dolary, przedstawia się I 

Rok S,an ubupiecr.en Wpływ premji Fundus:r:e RWlrancyjne 

1913 44,977.509 

1924 61,563 .563 
1925 93,575.478 . 
1926 154,243.385 
1927 199,919,962 

rcu;r;;bWoWs;~~ 
U W. LECH KI j 
~ dzierżawca j. p y S Z N I K 
~ = Poleca = 
( Pierwszorzędne wyroby, wchodzące w zakres 

deserowe czekoledki i I. d. - l~ 
- \~.n.:=::a":;i;::I~""'C!:::='~.~~ 

F Ulra, wierzchy na hura, raglany, bundy, kurlki 
do polowania, płaszcze sludenckie i dziecinne 

oru wSlelkl\ konfekcję męską gotową iakotet 
do miary poleca po cenach bardzo pnystę:pnych 

LEON BRANDES 
dawniej HEILMANN I<OHN i SYNOWIE 

JAROSŁA W, Grunwaldzka 14. 
Udziela się kredytu na dogodnych warunkach . 

łl wyLrzymuje d ł u że j niż 
n cztery inne pary 
G li)l1rkaf "IlU hu,u lII'łaIQ 

PoleCa 00,\\ TOWAROWY 

" "IMPE~IAl" W jarosiawiu 

1,946,654 12,100.561 

3,934,527 7,578,850 
5,384.745 11,005,381 
7,068.818 21,329.773 
9,098.801 27,481,212 

J. METZGER 
JAROSŁAW, Grodzka 13. 
Rok zalofenia 188. - Telefon Nr. l4S. 

poleca -
farby. pokosty, lakiery, masy:do zapuszczania 
podłóg, pędzle, szczotki do froterowania, 
farbę do obuwia .,W i I bra M we wszystkich 
kolorach, klingeryt, sznury asbestowe i gra
fitowe, sznury maniochowe, łój , przędziwa itp. 

S k ł' a d cementu, gipsu, teru. 
Fabryczny skład papy dachowej i izolacyjnej 
Ski akc. Kuinicki Oświęcim! oraz karbolineum 
mat trzcinowych, cegieł i płyt samotowych (Ra · 
deburgskich), gliny szamotowej i wszelkich ma· 
terjał6w w zakres budownictwa wchQdzących. 

Ceny konkurencyjne! 

~i:?iWJl ;/[J:;tp&.r-#4'>:I/l@@ii'@:m,:,ps({!.;QJW>W:ur. cq; ~~ 

~ Znany magazyn towarów 
sukiennych f bławatnych 

~MAK S KOtlN 
JAROSŁAW, Grunwaldzka 4. 

Nr. I. 

ADOLF BLOCHER 
Iltnl Uln 111111111 111l~1It1 "'11111l1li 

w JAROSŁAWIU, ul. 3. M_ia 1. 
(dawniej gmach straty potarnej) 

Tel~fon Nr. 165. 
pOleca do detaitic~ lI ei i wagonowej dostawy: Ce
ment portl.nd~ki , waplJo gips sztukatorski i ala ba
slrowy, wapno hidrau:ic:r.ne, cegły i glinki az.mo
łOW,", płyty piekarskie CRadekurskie), piece kallo
we, dach6wki s.zkl11UC, trzcinę, asialt, karbOlinemn 
ter, smoły, pap.; dachO'o\'1l j ;.zolacyjnll (Kutnickie
go) oraz farby, pokosty, lIlkiery, terpen tyny, kredy 
pendzle, pasly do podł6~, kli n)l;eril. asbest, sznury 
asbeSlowe i wszelkie inne materjajy w zakres 

budowuiclwa wchodzące. 
I TO\\'ary pierwStorzędneJ Ceny konkurencyjne! 

Warunki zllpła l y wedłu2 umowy 

~~~~~~~~~~~~~~~~ 
~ WYROBY KOSMETYCZNE @ 
1'§3 lak krajowe jak i zagraniczne ~ 
1'§3 oraz f a j a n s e, kry s z t a ł y ~ 
El) w wielkim wyborze poleca ~ 

~ ADOLF KULMANN ~ 
~ JAROSŁAW, Grunwaldzka Z6. ; 

~~~~~@~~~~~~~~~~ 

[MA KS 
- ---- Ol 

FLlEOEL 
TOv.'lry kolonialne, dtllkatesy i przybory g a z o w e. 

Własna palarnIa kawy. 
W JAROSŁAWIU, ul. Grodzka 17. 

Zawiadamia, że nadeszły lampy 

I elektryczno-gazowe w wielkim wyborze. 

BANK ROLNICZY 
Spółddelnia :urejestro,una z ogr. odp. 

W JAR O S Ł A W I U. 
ul. Słowackiego L. 5. 

Dostarcza w bież"cym sezonie; 

M a k u c h y słonecznikowe, lniane, 
sojowe, kokosowe j palmowe, 

O trę b Y żytnie i pszenne w ca łowa -

go nowych ładunkach idetajlicznie 

Sortowniki do ziemniaków. 

Siekacze do buraków 

p a r n i ki Ventzkiego o pojem
ności od 35 do 630 IHrów, 

A jednak OBUWlti T A N I O 

kupuje się najlepiej u 

MAKSA KLEINA 
JAROSŁAW, Grunwaldzka 17. 

= ŚNIE60WCE pO cenie fabrycznej. = 
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